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N o n  ego thurs m odo, a u t piffia tua tem jsla tabella  
Ornaho  —  —  —

Yirgilius.

Sąsiedzk ich  łupów naiezdniki chciwe 

Zdradą iię w Polikie wcisnąwszy zagrody , 

Włożyli na nas swe iarzmo zelzywe ,

Wydarli wszyftkie swobody,

A czy na własnych dopełnienie zbrodni » 

Czyli na hańbę uciśnionych nową , 

Wzbronili nam fię Tyrani niegodni

Oyczyftą tłumaczyć mową.
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Tak t f  Sarmatów Świątynią Themidy,

Którą Boleftaw wyftawił z Kaźmierzem ,

A od tyrańlkidy zaftaniał ochydy

Batory dzielnym puklerzem ,

którey sześć wieków zafiadał Ród Lecha , 

$ z serc ofiarę czyftych Prawdzie pa li ł , 

Splamiła nayprzód niewolnicza cecha , 

Potem Tyranizm obalił,

Ani iey świetność z rozsądku Kapłanów ,

Ni ich gorliwość w ftrzeźeniu Urzędu ,

Nie mogła ikłonić okrutnych Tyranów

Do winnego dla niey względu,

I TEN  co w ęzafie, grożącym ruiną 

Pierwszy zafiadał między iey Kapłany^ 

Stawszy fię szczęścia wspójnego przyczyn 

Co O itcem L udu ieft -zwany,
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Mimo do N ie g o  nasze p rzyw iązan ie  

, Od sprawowania Ofiar o d su n ięty  ,

Widział w źałosney dni trawiąc odmianie p 

Zagładę Ofiary świetey.

Wszyscyśmy na t o ,  nieftety ! pa trzy li ,  

Jak na zwalilkach tey chlubney świątnicy, 

Zbór uftawiczney kłótni wyftawili 

Owi kraiów naiezdnicy.

« Tam mnóftwo chytrych z Marchii piasczyftey 

I z całych Niemiec zaczęło fię schodzić 

By mowy naszey nieznaiąc oyczyftey ,

Kłócić Kraiowców , nie godzić,

Oto te ftosy pism Teutońfkićh liczne, 

Skropione potem Polaka i łzami ,

Stosy ęo pełne gmachy ich publiczne 

Zoftały tego świadkami,
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W idziano nieraz — o haniebna myśli ! —

Cnyeh nieszczęśliwcy ziemi właścicieli,

Którzy choć w sprawie nayftusznieyszey przyśli j  

Skrzywdzeni odey£ć musieli.

W ob cym Jeżyku wziąwszy wyrok iaki 

Tłumaczów szukać byli przymuszeni,

By im odkryli taiemnicze znaki ,

Jak owćy Deifiękićy Ksieni.

Co większa l owych czczym ftylem nadętych 

Pism na Polaka proźbę im podaną ,

Jak cudów, albo ziawień. iakich świętych,

Łat kilka czasem.czekano

Intryga mieysce zaftąpiła Cnoty :

A tam gdzie były Beftronności , Szale >

Z pieniędzy posąg usypywać złoty

Chciwość kazuła zuchwale, •
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Zfcamtąd uboższym powracał ubogi,

Tam się to lęgło wszelkich matactw plemię , 

Tam sie Marchiyczyk przybrał w szkarłat drogi , 

Z nędzą wszedłszy na tę  ziemię.

Wzdychał Ród Polski zgnębiony niewolą^,

Nie miał powitania nadziei promyka,

Lecz ten co Ludu zwykł oftadzać dolą 

Kiedy go karząc dotyka ,

Ten co zuchwałych olbrzymów poniża 

Co trony ledne wznosi drugie strąca ;

Widząc źe się iuż tryumf zbrodni zbliża*

Złość światem miota wichrząca s

BÓg , którego są niezgłębne wyroki ,

Chciał żeby ziemia wydała szczęśliwa 

^Ie ŻA, którego sam kieruiąc kroki

Za śrzodek w dziełach używa«.
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I gdy przez Niego rozumu pochodnia 

I uciśnionym niesie wybawienia,

Gdy Go za -Alpy wiedzie gromić zbrodnią;

Wyftuchał nasze westchnienia.

Natchnął Go Duchem swym, a w mgnieniu oka 

Na brzegi Wifly od brzegów Sekwany,

Za swych Pańftw napaść , iak piorun z obłoka 

Wpadł, gromiąc nasze Tyrany.

Zniknęli iak śnieg od promieni flońca
' i 4

I sprzymierzeńcy wesprzeć ich nie mogą :

Tak pogrom świata niewinnych Obrońca

Wrócił nam Oyczyznę drogą.

Jak kiedy zima w wiosnę fie iuż zmieni , 

Ciepło rozgrzeie ziemię a deszcz zrosi ,

Cała iey poftać wdzięcznie się zieleni ,

Wszyitko co martwe się wznosi ;
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Tak Ród Sarmatów z iarzma uwolniony 

’ Niosąc s^ve serca W y b a w c y  w Ofierze 

Wdzięcznem ku Nikm u czuciem zapalony

Do dzieł chwalebnych się bierze»

Owi się cisną pod sztandar zwycięski,

A pod wolności hafłem, które maią ,

Ciężkie zadali niedobitkom kieski ,

Ci wnętrznie Kray urządzaią.

Ow , co go Tyran odrzucił zuchwały 

Od nayświetnieyszey dla Kraiu uftugi j 

t Doczekał ieszcze , aby nowey chwały 

Zyskał od Ludu laur drugi:

* . /
Tak Jabłoń w lłodkie owoce obfita

Choć w czasie zimy w martwey ieft poftaci,

* To przjkrych mrozach wdzięcznie znów rozkwita

I swym nas darem bogaci.
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juź Orły białe na bramach się wznoszą } 

Już rozrzucony ów przybytek kłótni ,

Juź się ci z niego więcey nie panoszą ,

Co opuściii go smutni.

juź widzi Polak radością przeięty 

W noWo wzniesionóy Themidy świątyni , 

Kiedy iey Ołtarz otoczywszy św ię ty ,

Ród Poliki ofiarę czyni.

Juź wiszą Szale wyroczni bezftronney *

Idąc człek do nich w cnocie zaufany ,-  

Wraca z owocem nadziei nie płonney 

I wieibi godne Kapłany.

Żeby zaś bratnie pomnieyszyć niezgody, 

Które podniecał Duch łakomftwa śmiele ,

W poiednawczym fie przygotować wprzódy 

Sprzeczni powinni Kościele.
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A iak w czas , kiedy zvlków podłych ćhciafió 

‘»Kto więcey zwaśnił , więcey wziął w ofierze : 

Tak dziś, kto w ięcey zgodził, — chlubna zmiano }

Wdzięczność w nadgrodę odbierze.
i  ̂ •

Nikt się szukaniem tłumaczów nie biedzi, 

Tchnącte rozsądkiem , łagodnością zdania 

W oyczystey mowie wziąwszy odpowiedzi 

Na swe niedawne żądania.

To każdy Polak widząc z uniesieniem 

Cićśzy sie hotoym pomyślności stanem 

Ale się oraz pyta z zadziwieniem :

Kto tu ieft Arcykapłanem ?

Kto tak roftropne dla nas rozrządzenia 

W tak krótkim czasie i tak pilno czyni ?

, Czyiego one dziełem zatrudmerra ,

W nowo wzniesioney świątyni ?
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HRABIO! zoftaną Rządu T w e g o  ślady:

Pożna potomność w dziełach ie wyczyta,

1 z temźe czuciem co i iey naddziady 

O T we się Imię zapyta.

T ak  w iek  w iek o w i poda laur T w e y  ch w a ły  

W  nadgrodę T w ych  cn o t ,  rozsądku i pracy;

A czem Solona Atheny uznały

Tem C i ę  uznają Polacy.
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